
Zmian

Co dalej z parkingami 
w miastach powiatu 

wołomińskiego?  
To pytanie, które coraz 

częściej się pojawia. 
Parkuj i jedź – hasło, 

które wyjątkowo trafiło 
do mieszkańców jed-

nak powstająca infra-
struktura nie nadąża 
za potrzebami. Coraz 

boleśniej braki parkin-
gowe widoczne są  

w Wołominie, gdzie kil-
katygodni temu poja-
wił się pierwszy miej-

ski parkomat. Problem 
nie jest obcy w Radzy-

minie i Tłuszczu.  
Czy płatne parkingi  

to jedyne rozwiązanie? 
>> str. 3
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– To, że przez tyle lat nie powsta-
ły u nas ścieżki rowerowe, że brak opi-

sanych ścieżek przyrodniczych i edukacyjnych. 
Mamy piękne wiejskie tereny, które kuszą, by 
je odwiedzić, niekoniecznie samochodem... Boli 
mnie skrajne zadłużenie gminy. Mieszkańcy 
pytają: "zadłużenie? to na co się tak gmina 
zadłużyła, gdy tu nadal niczego nie ma". Boli 
mnie, że tak dużo decyzji podejmowanych jest 
"na zapleczu", w sposób niejasny, tak jak było 
ostatnio z dotacją żłobkową. - mówi  kandydat 
na radnego Edward Rojecki  >> str. 8 

Edward Rojecki 
nowym Radnym 
os. Słoneczna 
w Tłuszczu?

Parkuj  
i jedź...  
tylko gdzie 
parkuj?

DWutygodnik bezpłatny

– Korzystne, 
przystępne warun-
ki sprawiają, że osoby 
korzystające przekazują 
informacje innym potrze-
bującym i coraz więcej osób 
zgłasza się do nas, chcąc sko-
rzystać z możliwości jakie nasze 
Powiatowe Centrum Opiekuńczo 
Mieszkalne zapewnia swoim pod-
opiecznym – mówi Adam Lubiak, 

starosta wołomiński >> str. 4

W tle

Wielkanoc 2023

Możliwość  
wytchnienia  

i szansa  
na samodzielność

Z okazji Świąt Wielkiej Nocy,
wszystkim naszym 

Czytelnikom, Klientom 
i Współpracownikom

życzymy dużo zdrowia 
i pogody ducha.

Niech te Święta będą 
dla Was czasem rodzinnym, 

który da siłę, radość,
nadzieję i optymizm 

na kolejne dni.
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Jest niewielka, ale zadziorna – 
z silnikiem o mocy 72 KM i z ma-
nualną skrzynią biegów. Zabierze 
cztery osoby i 231 litrów bagażu. 
Jest wyposażona w nowoczesne 
systemy bezpieczeństwa, alu-
miniowe felgi i kamerę cofania. 
Mowa o Toyocie Aygo X – głównej 
nagrodzie w loterii, która pod 
koniec marca ruszyła w Markach. 
W ten sposób podwarszawskie 
miasto zachęca mieszkańców do 
płacenia podatku PIT w miejscu 
zamieszkania. 

- PIT i tak co roku musimy 
płacić. Od nas jednak zależy, czy 
część podatku wróci do miejsca, 
w którym mieszkamy. Wystarczy 
jedna decyzja – wskazanie ma-
reckiego adresu i wołomińskiego 
urzędu skarbowego w zeznaniu 
rocznym PIT – podkreśla Jacek 
Orych, burmistrz Marek. 

Z jednej strony loteria jest for-
mą podziękowania dla tych, którzy 
już od wielu lat płacą PIT w  Mar-
kach. Z drugiej – zachętą dla 
tych, którzy jeszcze 
tego nie robili. 

- Szacujemy, 
że w naszym 
m i e ś c i e 
m i e s z k a 
o ko ł o  1 0 
tys. osób, 
które płacą 
PIT gdzie 
indziej. To 
są utracone 
d o c h o d y , 

które szacujemy na 16 mln zł 
rocznie. Te pieniądze mogliby-
śmy przeznaczyć przecież na 
realizację lokalnych inwestycji, 
przede wszystkim na budowę 
dróg – podkreśla Jacek Orych.  
Warto pamiętać, że w ostatnich 

latach dochody samorządów z 
PIT kurczą się. Dzieje się tak 
za sprawą zmian w przepisach 
podatkowych. Związek Miast 
Polskich oblicza, że w latach 
2019-2023 skumulowany ubytek 
w PIT dla Marek to ponad 55 

mln zł. I to mimo inflacji i stale 
rosnącej liczby mieszkańców!

- Dlatego w interesie nas, 
mieszkańców, jest to, by jak naj-
większa liczba osób płaciła PIT 
wskazując Marki jako miejsce 
zamieszkania. Nic nas to dodat-
kowo nie kosztuje, za to sprawia, 
że 38,4 proc. już zapłaconego 
państwu podatku trafi do budżetu 
gminy. Z tego źródła finansujemy 
inwestycje, edukację dzieci i mło-
dzieży czy komunikację miejską 
– podkreśla Jacek Orych. 

Aby wziąć udział w loterii, nie 
trzeba być zameldowanym. Wy-
starczy tylko wskazać Marki jako 
miejsce zamieszkania w deklara-

cji podatkowej PIT za 2022 rok, a 
następnie do 16 czerwca 2023 r. 
wypełnić formularz zgłoszenio-
wy na stronie www.pitdlamarek.
pl. Losowanie odbędzie się 23 
czerwca, a wręczenie nagród – 27 
sierpnia podczas „Zakończe-
nia Lata” w Parku Miejskim w 
Markach. 

- Zwycięzca otrzyma też do-
datkową nagrodę pieniężną, która 
w całości przekazana będzie na 
zapłatę podatku dochodowego 
od wartości nagrody głównej. 
Przewidzieliśmy też w loterii 
nagrody dodatkowe jak smartfony 
Galaxy A33 i grille gazowe – do-
daje Emilia Wrzosek z Urzędu 
Miasta Marki. 
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Miasto zorganizowało loterię, w której główną nagrodą jest sa-
mochód osobowy. To forma podziękowania dla tych, którzy już 
od wielu lat płacą PIT w Markach, oraz zachęta dla tych, którzy 
jeszcze tego nigdy nie robili – zaznacza burmistrz Jacek Orych. 

Rozlicz PIT  
w Markach  
i odjedź Toyotą

Toyota Aygo X  
– to główna  
nagroda w loterii, która pod koniec marca 
ruszyła w Markach. W ten sposób podwarszawskie 
miasto zachęca mieszkańców do płacenia podatku 
PIT w miejscu zamieszkania. - PIT i tak co roku musi-
my płacić. Od nas jednak zależy, czy część podatku 
wróci do miejsca, w którym mieszkamy. Wystarczy 
jedna decyzja – wskazanie mareckiego adresu i wo-
łomińskiego urzędu skarbowego w zeznaniu rocznym 
PIT – podkreśla Jacek Orych, burmistrz Marek. 
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Nie tylko Ukraina
Edward M. Urbanowski

Zostaliśmy zasypani tanimi produktami rolnymi z Ukrainy. Oficjalnie 
do Polski trafiły ponad 3 miliony ton ukraińskiego zboża. Jest ono tańsze, 
dlatego korporacje skupowały je zza wschodniej granicy. Przez to rolnicy 
stracili, skupy są przepełnione. Zboże zalega w magazynach, bo jest go 
po prostu za dużo. Doszło też do bezprecedensowego wzrostu importu 
nasion oleistych, jaj, drobiu, cukru, soku jabłkowego, jagód, jabłek, mąki, 
miodu i makaronu.

Jeszcze niedawno przekonywano nas, że żywność z Ukrainy ma być 
sprzedawana biednym krajom z Afryki i Bliskiego Wschodu by zapewnić 
im jedzenie. Gdy wreszcie stworzono bezpieczne warunki do jej eksportu 
z ogarniętego wojną kraju, to okazało się, że szybko zapomniano o głodują-
cych milionach a dostrzeżono w tym ogromny interes. Nie tylko w Polsce. 
Z jednej strony, można powiedzieć, to dobrze. Żywność będzie tańsza. Z 
drugiej zaś, o czym mówią już dzisiaj rolnicy, za kilka miesięcy na polskich 
polach będzie nowy plon dla którego nie będzie miejsca w magazynach. 
Jesienią spadnie więc areał obsianych pól, zmniejszy się zatem i podaż 
polskiego zboża.

Rolnicy protestują. Na ulice miast wyjechały ciągniki rolnicze, na 
wschodniej granicy zablokowane zostały przejścia graniczne a przed 
gmachami rządowymi rozsypywane jest zboże. Sytuacja jest poważna.

- Panie premierze! Naszym gospodarstwom jest potrzebna pomoc 
w dostępie do rynku i zapewnieniu 
uczciwych zasad konkurencji – mówią 
protestujący. Rolnicy domagają się 
plombowania transportów kolejowych ze 
zbożem z Ukrainy do polskich portów i 
uszczelnienia granic. Wśród postulatów 
znalazło się także wprowadzenie tarczy 
dla rolników na wzór tej, którą w pande-
mii mieli przedsiębiorcy.

- Jak przestaniemy orać pola, zaorze-
my Warszawę. Cała Polska musi stanąć w 
solidarności z polskim rolnikiem. Chłopi 
razem! – Władysław Serafin, prezes 
Krajowego Związku Rolników, Kółek i 
Organizacji Rolniczych.

- Unia Europejska, w której jesteśmy, 
takiej Unii po prostu nie chcemy. Nie 
chcemy takiej Unii! Unia wszystko robi, żeby nam tę gospodarkę zdła-
wić. Przykłady są bardzo proste: 400 tysięcy hektarów zalać, 10 procent 
ziemi, co roku ugorować, wprowadzić pakiet klimatyczny, który ogranicza 
produkcję – Edward Kosmal, wiceprzewodniczący NSZZ „Solidarność” 
Rolników Indywidualnych.

Polski rząd chyba wreszcie zrozumiał jakie popełnił błędy w minionych 
miesiącach. Premier Mateusz Morawiecki i szefowie rządów: Rumunii, 
Bułgarii, Słowacji, Węgier wysłali list do szefowej Komisji Europejskiej, w 
którym domagają się interwencji w sprawie napływu ukraińskiego zboża do 
UE. „Ponadto wzywamy Komisję do zaproponowania wspólnego unijnego 
rozwiązania, które we współpracy ze Światowym Programem Żywnościo-
wym zapewniłoby zakup ukraińskiego zboża, aby nie trafiło ono do państw 
członkowskich UE a do krajów Afryki i Bliskiego Wschodu, a tym samym 
zapobiec klęsce głodu”.

W odpowiedzi rzecznik Komisji Europejskiej przekazał, że jak dotąd 
Unia przygotowała pakiet 56 mln euro dla Polski, Rumunii i Bułgarii, ale 
dostrzega, że potrzebna jest dalsza pomoc dla państw mierzących się z 
tym wyzwaniem. Podkreślił jednak, że głównym celem Unii jest wspieranie 
Ukrainy.

Jak wyliczyli protestujący rolnicy, otwarcie wschodniej granicy koszto-
wało ich około 10 miliardów złotych!

Rolnicy protestują. Na 
ulice miast wyjechały cią-
gniki rolnicze, na wschod-
niej granicy zablokowane 

zostały przejścia graniczne 
a przed gmachami 

rządowymi rozsypywane 
jest zboże. Sytuacja jest 

poważna.- Jak przestanie-
my orać pola, zaorzemy 
Warszawę. Cała Polska 

musi stanąć w solidarno-
ści z polskim rolnikiem...

Na horyzoncie pojawiają się różne 
rozwiązania mające znowelować braki 
miejc parkingowych, ale wszystkie 
wiążą się z wydatkami. Pozostaje pyta-
nie, czy do kieszeni sięgną samorządy, 
czy bezpośrednio kierowcy? Taka 
możliwość również wchodzi w grę, tym 
bardziej że stref płatnego parkowania 
jest coraz więcej w całym powiecie.

Sprawa parkingów w Wołominie to 
temat, który od pewnego czasu mocno 
angażuje mieszkańców i widać go coraz 
więcej na internetowych, lokalnych 
grupach dyskusyjnych. Zrobiło się 
wyjątkowo gorąco, gdy magistrat upu-
blicznił wstępne plany rewitalizacji ulic 
w okolicy placu 3 maja. Zakładały one 
zlikwidowanie części miejsc parkin-
gowych przy ul. Kościelnej i trafiło na 
sprzeciw zarówno okolicznych miesz-
kańców jak i lokalnych przedsiębiorców, 
którzy nadal prowadzą swoją działal-
ność gospodarczą w tej części miasta.  

W połowie lutego oliwy do „par-
kingowego ognia” dolała wiadomość o 
możliwych zmianach na placu „po Glo-
bim” przy ul. Wileńskiej w Wołominie. 
Teren ten od lat jest wykorzystywany 
jako dogodny parking w centrum mia-
sta, niedaleko stacji kolejowej. Jak, za 
pośrednictwem oficjalnych kanałów 
informacyjnych UM Wołomin, poinfor-
mowało PSS “Społem”, czyli aktualny 
użytkownik wieczysty terenu, w nieda-
lekiej (ale nieokreślonej) przyszłości 
plac ma zostać ponownie ogrodzony. 
W praktyce oznacza to zlikwidowanie 
kilkuset miejsc parkingowych w cen-
trum miasta. Wiele osób dziwił fakt, 
że Wołomin, mając prawo pierwokupu 
(wykupienia dzierżawy wieczystej) 
szansy nie wykorzystywał, milcząc w tej 
kwestii, a niejako w zamian, Burmistrz 
Elżbieta Radwan złożyła propozycję 
budowy parkingu podziemnego.

Kilkanaście dni temu zapytaliśmy 
wołomińskie władze o to, jak zamierzają 
poradzić sobie z zaistniałą sytuacją, 
otrzymaliśmy wówczas enigmatyczną 
odpowiedź, z której wynikało, że urząd 
spodziewał się ewentualnego zamknię-
cia parkingu i dlatego w ostatnich latach 
w gminie  przebudowano 5 dużych 
parkingów - przy dworcach PKP 
Wołomin, Słoneczna i Zagościniec, 
na ul. Piłsudskiego i w miejscu starej 
rampy kolejowej. Jednak stan ten jest 
niewystarczający nawet teraz, gdy plac 
„po GLOBI” ciągle jest dostępny dla 
kierowców.  

Brakowało informacji o ewentu-
alnych negocjacjach z PSS Społem w 
kwestii pierwokupu dzierżawy wieczy-
stej przez gminę. Nasze, redakcyjne 
próby kontaktu z Zarządem PSS 
Społem, okazały się bezskutecznie. 
UM Wołomin w swoich komunikatach 
informował o rozwiązaniach tymczaso-
wych. Rozważano utworzenie nowego 
parkingu na terenie po wyburzonym 
budynku komunalnym na ulicy Sien-
kiewicza, zagospodarowanie terenu po 
starym basenie przy ul. Mariańskiej 
oraz między ul. Warszawską i Żelazną 
przy stacji PKP. Utworzenie nowych 
parkingów wiązałoby się jednak z 
wycinką kolejnych drzew, czego chcą 
uniknąć zarówno mieszkańcy, jak i 
władze gminy.

Wyznaczenie nowych miejsc po-
stojowych to najprostszy sposób na 

rozwiązanie tego problemu, ale ma 
również swoje własne ograniczenia. 
Przede wszystkim w centrum miasta 
zaczyna brakować już miejsc, w których 
można wyznaczyć nowe, konwencjonal-
ne parkingi.

W podobnej do Wołomina sytuacji 
znajduje się Tłuszcz, w którym, po 
budowie nowego parkingu Parkuj i 
Jedź, nie planowane są dalsze inwestycje 
tego rodzaju, właśnie z powodu braku 
wolnych przestrzeni.

Zdaniem niektórych rozwiązaniem 
parkingowych niedoborów jest wybu-
dowanie parkingu podziemnego, który 
oferowałby znacznie większą liczbę 

miejsc niż zwykły parking powierzch-
niowy. Z taką inicjatywą wystąpiła Bur-
mistrz Wołomina Elżbieta Radwan 
proponując wspólną budowę parkingu 
podziemnego pomiędzy siedzibą Urzę-
du Miejskiego, gmachem Sądu Rejono-
wego i Starostwem Powiatowym. Pomysł 
ten spotkał się z chłodną odpowiedzią 
ze strony Starostwa, które w oficjalnym 
piśmie wskazało, że taka inwestycja 
wymaga wielomilionowych nakładów 
inwestycyjnych, na które ani Gmina 
Wołomin ani powiat nie są gotowe.

Kolejnym, proponowanym roz-
wiązaniem parkingowego problemu, 
jest wprowadzenie stref płatnego par-
kowania. W teorii powinno ono moty-
wować kierowców do jak najkrótszego 
pozostawiania aut na ogólnodostępnych 
parkingach. Strefa płatnego parkowania 
już od roku działa w Ząbkach (parking 
jest bezpłatny dla osób niepełnospraw-
nych oraz posiadaczy karty mieszkańca 
„Jestem z Ząbek”), a na początku 

marca b.r. pojawił się pierwszy również 
pilotażowy parkomat przy ul. Wileńskiej 
w Wołominie. Wstępne zainteresowanie 
takim rozwiązaniem wyraziły również 
władze Radzymina. Z założenia, płatne 
parkowanie ma być dla kierowców nie-
przyjemne, tak żeby korzystali z niego 
jak najkrócej i nie stanowi większego 
problemu w przypadku, gdy chcemy się 
gdzieś zatrzymać tylko na parę minut.

Sytuacja zmienia się diametralnie, 
gdy chcemy zostawić nasze auto na 
dłuższy czas i udać się w dalszą podróż 
pociągiem, lub komunikacją miejską. 
W takim przypadku płatny parking 
wręcz zachęca nas do pozostania we 

własnym aucie. Na szczęście w ostat-
nich latach na terenie naszego powiatu 
powstała sieć parkingów typu “Parkuj 
i Jedź”. Są to parkingi usytułowane 
w pobliżu pętli autobusowych i stacji 
kolejowych, które pozwalają podróżnym 
na dogodną przesiadkę z prywatnego 
auta do komunikacji zbiorowej. W 
ostatnim czasie takie parkingi powstały 
m.in. w Markach przy ul. Dużej (pętla 
autobusowa) i ul. Sportowej (centrum 
miasta), w Tłuszczu przy stacji PKP 
i w Kobyłce, również przy stacji. W 
budżecie na rok 2023 budowę dwóch 
parkingów P+R zaplanowały również 
władze Radzymina.

Nie istnieje jedno, magiczne roz-
wiązanie tego problemu. Być może 
właściwym rozwiązaniem będzie dalsza 
rozbudowa parkingów typu “Parkuj i 
Jedź”, wraz z dalszym wprowadzeniem 
stref płatnego parkowania. Póki co 
potrzebny jest wspólny plan i pieniądze 
na jego wykonanie.

Z ostatniej chwili: W środę, 
tuż przed zamknięciem bieżącego 
wydania Burmistrz Elżbieta Radwan 
poinformowała " Wpłynął akt notarialny 
warunkowej umowy sprzedaży przez 
Społem prawa użytkowania wieczyste-
go terenu "po Globim". Postanowiliśmy 
skorzystać z prawa pierwokupu Cen-
trum Wołomina wraca w nasze ręce”  
- brzmi komunikat. W ślad za tą infor-
macją zadaliśmy Burmistrz Radwan 
kilka pytań. Z nadesłanej odpowiedzi 
dowiedzieliśmy się, że „dopiero teraz 
Gmina Wołomin może skorzystać z 
prawa pierwokupu z uwagi na fakt, że 
właśnie teraz Społem zdecydowało się 

sprzedać nieruchomość  - wpłynął akt 
notarialny warunkowej umowy sprze-
daży przez Społem prawa użytkowania 
wieczystego“ Szacunkowy koszt zakupu 
prawa użytkowania wieczystego terenu 
„po Globim” to kwota 3 690 000 zł co 
wynika z warunkowej umowy sprze-
daży. ”Gmina Wołomin planuje złożyć 
oświadczenie o skorzystaniu z prawa 
pierwokupu do końca następnego 
tygodnia. Środki na zakup działki będą 
pochodziły z budżetu gminy. W tym 
celu gmina będzie musiała dokonać 
stosownych przesunięć.  Na obecnym 
etapie nie można określić jaki wpływ 
będzie miało nabycie nieruchomości 
po „Globi” na budowę podziemnego 
parkingu pomiędzy starostwem a 
Urzędem Miejskim w Wołominie”.

Co dalej? Będziemy monitorowali 
sytuację i zapewne nie będziemy w tym 
odosobnieni.

Franciszek Wójcicki
Teresa Urbanowska

Co dalej z parkingami w miastach powiatu wołomińskiego? To pytanie, które coraz czę-
ściej się pojawia. Parkuj i jedź – hasło, które wyjątkowo trafiło do mieszkańców jednak 
powstająca infrastruktura nie nadąża za potrzebami. Coraz boleśniej braki parkingowe 
widoczne są w Wołominie, problem nie ominął Radzymina a także Tłuszcza. Czy samo-
rządowcy poradzą sobie z coraz bardziej zaparkowanymi miejskimi przestrzeniami?

Parkuj i jedź...  
ale gdzie parkuj?

W środę (5 kwietnia), 
Burmistrz Elżbieta Radwan 
poinformowała " Wpłynął 
akt notarialny warunkowej 
umowy sprzedaży przez 
Społem prawa użytkowania 
wieczystego terenu "po 
Globim". Postanowiliśmy 
skorzystać z prawa pierwo-
kupu Centrum Wołomina 
wraca w nasze ręce”, brzmi 
komunikat. Cena zakupu 
wynikająca z tego aktu to 
kwota 3 690 000 zł.
Co dalej? pytają pod wpi-
sem burmistrz mieszkańcy. 
Będziemy monitorowali 
sytuację i z pewnością nie 
będziemy odosobnieni...

OGŁOSZENIE
Redakcja 

„Życia Powiatu na Mazowszu” 

z okazji zbliżającej się 35. rocznicy 
obalenia komunizmu w Polsce 
poszukuje doktoranta/studenta 

ostatniego roku, 
historii lub politologii, 
który w ramach pracy 

doktoranckiej/magisterskiej 
podejmie się badań prezentujących 

działalność opozycji demokratycznej 
na terenie Wołomina

 i obecnego powiatu wołomińskiego 
w latach 1980-1990 

(do I wyborów samorządowych).

Grupa Inicjatywna skupiona wokół Redakcji 
„ŻYCIA” sfinansuje koszty publikacji wydaw-
nictwa, zapewni wsparcie merytoryczne w tym 
materiały archiwalne z prywatnych źródeł, jak 
również informacje i skany publikacji prasowych, 
wspomnień i kontakty z żyjącymi świadkami 
tamtych lat.

Kontakt telefoniczny – 698 655 256



4

Biuro Reklamy tel. 22-787-77-83, e-mail: reklama@zyciepw.plwww.zyciepw.pl

15 września 20224

www.zyciepw.pl

6 kwietnia 2023powiatwięcej wiadomości na www.zyciepw.pl

Kilka miesięcy temu oddane 
zostało do użytku Powiatowe Cen-
trum Opiekuńczo Mieszkalne w 
Kobyłce. Miejsce o jakie od wielu 
kadencji zabiegali rodzice dorosłych 
niepełnosprawnych dzieci. Ale 
z potencjału tego miejsca mogą 
korzystać również seniorzy jak też 
osoby samotne będące w okresie 
rekonwalescencji po ciężko prze-
bytej chorobie. 

- Podobnych miejsc zawsze 
jest zbyt mało i tego się właśnie 
obawiałem najbardziej. Mamy w 
tym obszarze tak ogromne potrzeby, 
że każda liczba nowych inwestycji 
powoduje, że po prostu jest coraz 
więcej chętnych do korzystania z 
potencjału tych miejsc. Korzystne, 
przystępne warunki sprawiają, 
że osoby korzystające przekazują 
informacje innym potrzebującym 
i coraz więcej osób zgłasza się do 
nas, chcąc skorzystać w możliwo-
ści jakie nasze powiatowe COM 
zapewnia – mówi Adam Lubiak, 
starosta wołomiński, nie kryjąc przy 
tym zadowolenia z faktu realizacji 
tej inwestycji – dodajmy, pierwszej 
tego rodzaju na Mazowszu.

Zdaniem naszego rozmówcy 
liczba miejsc na chwilę obecną jest 
jeszcze wystarczająca. – Nie mam 
wiedzy o sytuacji, żeby ktoś nie 
mógł tej pomocy otrzymać. Staramy 
się zapewnić opiekę mieszkańcom 
w tym zakresie oferując różne formy 
wsparcia: doraźnie, stacjonarnie lub 
za pośrednictwem PCPR i ŚDS, 
które wspierają w tym działaniu. 
COM jest natomiast instytucją, 
która może zaopiekować się 40 
osobami z czego 30 osób korzysta z 
pomocy w systemie dziennym, zaś 
10 osób przebywa w trybie stacjo-
narnym z możliwością dłuższego 
pobytu, nawet do sześciu miesięcy 
– opowiada starosta Lubiak.

Zainteresowanie ofertą COM 
pokazuje jak bardzo ta inwestycja 
była potrzebna mieszkańcom po-
wiatu wołomińskiego, którzy prosili 
o powstanie tego rodzaju placówki 
od wielu, wielu lat. Cieszy nie tylko 
inicjatywa starosty, ale również 
roztropność radnych powiatowych, 
którzy również dostrzegają proble-
my osób niepełnosprawnych i 
ich bliskich i wszystkie proz-
drowotne projekty inicjowa-
ne przez Zarząd Powiatu 
zyskują ich akceptację, a 
to z pewnością ułatwia 
procesy inwestycyjne.

Procesy inwe-
stycyjne realizo-
wane przez sa-

morządy z zasady trwają dłużej od 
inwestycji prywatnych. Niezwykle 
ważny jest tu często konsensus 
pomiędzy władzą wykonawczą a 
władzą uchwałodawczą. Jeśli dla 
obu stron sprawą nadrzędną jest 
dobro ogólne, a nie partykularne 
interesy podmiotów uczestniczą-

cych w całym przedsięwzięciu 
okazuje się, że inwestycje mogą 
przebiegać sprawnie i bez zbędnej 
zwłoki. – W tym przypadku udało 
nam się w krótkim czasie zreali-
zować zakup dwóch działek (2019 
rok) i pozyskać środki w ramach 
Funduszu Solidarnościowego z 
programu, który jest skierowany do 
osób niepełnosprawnych i w ciągu 
kilkunastu miesięcy wybudować 
dwa budynki „pod klucz”. Dziś 
na tym obszarze liczącym 3500 
m2 mamy 70 podopiecznych – a 
może nawet i więcej ponieważ 
40 osób w COM i prawie 40 pod-

opiecznych w ŚDS. Jeśli do tego 
dodamy jeszcze inwestycję w 
centrum Wołomina, czyli oddaną 
do użytku nową siedzibę  PCPR i 
Punktu Paszportowego, widzimy, 
że w tej kadencji nie tylko inwestu-
jemy w infrastrukturę drogową, ale 
równie mocno w sferę społeczną 

– podkreśla Adam Lubiak, starosta 
wołomiński.

Nasz rozmówca podkreśla, 
że nie są to jedyne działania w 
sferze tworzenia nowych prze-
strzeni z myślą o osobach z nie-
pełnosprawnościami. – Mamy 
zakupioną kolejną działkę w 
Kobyłce o pow. około 3500 m2  
w bezpośrednim sąsiedztwie 
COM. Mamy też gotowy projekt 
parku sensorycznego. Jesteśmy 
tuż przed ogłoszeniem wyboru 
wykonawcy i jeszcze w tym roku 
zamierzamy rozpocząć prace 
wykonawcze. Jeżeli wszystkie 
działania uda się przeprowadzić 
bez zakłóceń to na jesieni oddamy 
ten plac do użytku, ale nie sądzę, 
że będzie to później niż na wiosnę 
przyszłego roku – powiedział w 
czasie rozmowy z nami.

Z rozmowy, którą odbyliśmy 
ze starostą Lubiakiem wynika, 
że powiat przystąpił do realizacji 
kolejnego zamierzenia dedykowa-
nego osobom w potrzebie. – Odby-

łem wiele rozmów z mieszkańcami 
z panią Agatą Żędzian, wicedyrek-
tor PCPR z panem Norbertem 
Wielgosem, pełnomocnikiem 
d.s. osób niepełnosprawnych jak 
również z paniami z Powiatowego 
Wydziału Ochrony Zdrowia, z 
których wynikła kolejna potrzeba 

– stworzenia Domu, który pomoże 
wychowankom pieczy zastępczej, 
wchodzącym w dorosłe życie 
w adaptacji do samodzielności. 
Chcemy, aby 3 z 10 pokoi, które 
powstaną w ramach tego projektu 
przeznaczone były dla osób z 
niepełnosprawnościami – powie-
dział nam.

W ślad za tym pomysłem poszły 
już niezbędne uchwały podjęte 
przez Radę Powiatu i Starostwo 
przystąpiło do realizacji najnow-
szego pomysłu w sferze społecznej. 
W planowanej do nabycia nieru-
chomości na terenie Wołomina, 
wkrótce będą mogły zamieszkać 
osoby, które będą pod częściową 
opieką przygotowywały się do 
samodzielnego funkcjonowania. 
To kolejny pomysł, o którym od 
lat mówiło się w środowiskach z 
obszaru pomocy społecznej. Cieszy 
więc fakt, że po latach również on 
ma szansę na realizację. Trzymamy 
kciuki za jego szybką realizację.

Teresa Urbanowska  

Kadencję starosty wołomińskiego Adama Lubiaka charakteryzują liczne 
inwestycje zarówno drogowe jak też kubaturowe w obszarze oświaty, 
zdrowia jak również szeroko rozumianej pomocy społecznej. W polityce 
bieżącej kadencji nie zapomniano również o kulturze jak też o wspieraniu 
inicjatyw społecznych, i co warto podkreślić, również tych zainicjowanych 
przez poprzedników co warto też podkreślić - bez względu na polityczne 
barwy ówczesnych liderów. 

Możliwość  
wytchnienia i szansa 
na samodzielność

– (...) każda liczba nowych inwestycji 
powoduje, że po prostu jest coraz więcej 

chętnych do korzystania z miejsc dla osób 
niepełnosprawych. Korzystne, przystępne 

warunki sprawiają, że osoby korzy-
stające przekazują informacje innym 

potrzebującym i coraz więcej osób 
zgłasza się do nas, chcąc skorzystać 

w możliwości jakie nasze powiato-
we COM zapewnia – mówi Adam 

Lubiak, starosta wołomiński

Życzymy, by nadchodząca Wielkanoc umocniła wiarę, 
podniosła na duchu i napełniła serca miłością. 

Niech w naszych domach zagości 
spokój i wielka nadzieja odradzającego się życia, 

a Święta będą niezapomnianym czasem spędzonym 
wśród rodziny, przyjaciół oraz wszystkich bliskich osób 

przynoszących radość i wzajemną życzliwość.

Burmistrz Tłuszcza
Paweł Bednarczyk

Przewodniczący Rady Miejskiej 
Krzysztof Gajcy
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– Sejmik województwa 
mazowieckiego podjął dziś 
decyzję o przyznaniu ponad 
630 mln zł na inwestycje w 
gminach, powiatach i dziel-
nicach Warszawy w latach 
2023-2025. Wsłuchując się 
w potrzeby mieszkańców 
województwa, radni przeka-
zali wsparcie finansowe na 
inwestycje ważne dla lokal-
nych społeczności.  Dzięki 
temu powstaną nowe drogi, 
żłobki, przedszkola, szkoły, 
domy kultury, domy opieki 
senioralnej, świetlice wiej-
skie, infrastruktura sporto-

wa i wiele innych obiektów 
– podkreśla przewodniczą-
cy sejmiku województwa 
mazowieckiego Ludwik 
Rakowski.

Jak zaznacza marszałek 
Adam Struzik, „Mazowsze 
dla równomiernego roz-
woju” największy program 
wsparcia realizowany przez 
samorząd województwa 
mazowieckiego. – Jak sama 
nazwa wskazuje, jego celem 
jest wyrównywanie różnic 
między poszczególnymi 

gminami i powiatami. Do 
tego programu nie ma jed-
nego naboru, a wnioski spły-
wają cały rok. Samorządy 
mają różne potrzeby – od 
remontu drogi, po budowę 
szkoły czy rozbudowę cen-
trów kultury. Każdy projekt 
traktujemy priorytetowo. 
Dziś na dofinansowanie 
inwestycji samorządów 
lokalnych przeznaczymy 
rekordową kwotę 635 mln 
zł. To inwestycja w rozwój 

wsi, miast, powiatów i całego 
Mazowsza.

W ramach programu 
„Mazowsze dla równo-
miernego rozwoju” zo-
stanie dofinansowanych 
114 inwestycji dotyczących 
modernizacji dróg gmin-
nych i powiatowych, 56 
projektów edukacyjnych, 
3 projekty kulturalne oraz 
120 dotyczących m.in. in-
frastruktury sportowej, 
społecznej czy kanalizacyj-
no-wodociągowej.

Jest decyzja sejmiku województwa mazowiec-
kiego. 293 lokalne inwestycje ze wsparciem sa-
morządu województwa. Remonty dróg, budowa, 
modernizacja i rozbudowa szkół i przedszkoli czy 
budowa centrum bezpieczeństwa i ośrodka opie-
kuńczo-mieszkalnego – to tylko część projektów, 
które decyzją radnych województwa mazowiec-
kiego otrzymają aż 635 mln zł wsparcia w ramach 
programu „Mazowsze dla równomiernego rozwoju”.

Ponad 290 lokalnych  
inwestycji ze wsparciem  
samorządu Mazowsza

w
ięcej inw

estycji

– Do tego programu nie ma jednego 
naboru, a wnioski spływają cały rok. 
Samorządy mają różne potrzeby – od 
remontu drogi, po budowę szkoły czy 
rozbudowę centrów kultury. Każdy 
projekt traktujemy priorytetowo. Dziś 
na dofinansowanie inwesty-
cji samorządów lokalnych 
przeznaczymy rekordową 
kwotę 635 mln zł. – mówi 
marszałek Adam Struzik

- Jesteśmy bardzo młodym 
miastem, jeśli chodzi o stosunek 
liczby dzieci przypadających na 
jednego mieszkańca. Co czwarta 
osoba w Ząbkach to dziecko i mło-
dzież ucząca się. Jest to ogromne 
wyzwanie, żeby zapewnić naszym 
dzieciom i młodzieży jak najlep-
sze warunki do zabawy i nauki. 
Rozwój oświaty, ciągła poprawa 
bazy przedszkolno – szkolnej jest 
moim kluczowym działaniem. 
Mamy w Ząbkach bardzo dobre 
przedszkola i szkoły, stale budu-
jemy nowe placówki i rozbudowu-
jemy istniejące. Powstanie nowego 
przedszkola po północnej stronie 
naszego miasta w sposób zna-
czący poprawi warunki pracy dla 
całej społeczności przedszkolnej. 
Obecnie Publiczne Przedszkole 
nr 1 „Zielony Dinek” przy ul. 
Wyspiańskiego oraz Publiczne 
Przedszkole nr 2 „Leśny Zakątek” 
przy ul. Prusa funkcjonują w sta-
rych, mocno wyeksploatowanych 
budynkach jednorodzinnych, 
które tak naprawdę zostały dosto-
sowane przed laty do pobytu dzieci 
i pracy z najmłodszymi. Nowe, 
funkcjonalne przedszkole wraz z 
całą infrastrukturą towarzyszącą 
i wyposażeniem będzie służyło 
najmłodszym dając radość przeby-
wania w pięknych i przestronnych 
pomieszczeniach -  mówi Mał-
gorzata Zyśk, burmistrz naszego 
miasta. 

Dwukondygnacyjny, nowocze-
sny budynek o powierzchni zabu-
dowy ponad 1500m2 i powierzchni 
użytkowej  2 578,06 m2 będzie 
zaopatrzony w panele fotowolta-
iczne, wyposażony w profesjonalny 
sprzęt, atrakcyjny plac zabaw oraz 
całą infrastrukturę towarzyszącą.  
Zwycięzca przetargu będzie miał 
m.in. obowiązek przygotowanie 
terenu pod budowę, wykona-
nie ław i stóp fundamentowych, 
konstrukcji żelbetowej budynku, 
robót murowych zewnętrznych i 
wewnętrznych, montaż stolarki 
okiennej i drzwiowej oraz urzą-
dzeń instalacyjnych na terenie 
i kondygnacjach nadziemnych. 
Do zadań wykonawcy należeć  też  
będzie wykonanie robót insta-
lacyjnych wewnątrz budynku i 
fasady zewnętrznej, roboty wy-
kończeniowe wewnątrz obiektu, 
dostawa i montaż wyposażenia 
placu zabaw wraz z jego za-
gospodarowaniem, dostawa 
i montaż paneli fotowolta-
icznych wraz z dopełnieniem 
spraw formalnych w zakładzie 
energetycznym. Ponadto w ra-
mach umowy zakres obowiązków 
zwycięzcy przetargu obejmować 
ma również  zagospoda-
rowanie  zieleni ist-
niejącej, wykonanie 
obiektów drobnych 
form architekto-
nicznych na te-
renie działki, do-
stawę i montaż 
wyposażenia, 
oraz  wykona-
nie zagospo-

darowania terenu. Wykonawca bę-
dzie też zobowiązany do skomple-
towania i przekazania kompletnej 
dokumentacji powykonawczej, w 
tym dokumentów gwarancyjnych 
oraz uzyskania decyzji zezwalają-
cej na użytkowanie obiektu.

Warto przypomnieć, że w 
czerwcu 2022 roku. burmistrz 
Małgorzata Zyśk pozyskała z rzą-
dowych dotacji 18 mln złotych na 
budowę tej placówki, co stanowi 
85% kosztów inwestycji. Pozostałe 
3 mln złotych, czyli 15% wkładu 

własnego zabezpieczyło Miasto 
Ząbki, co łącznie daje kwotę 21 
mln złotych.  W  trzecim kwartale 
2022 roku ząbkowski ratusz uzy-
skał pozwolenie na budowę. 

- Dofinansowania do budowy 
obiektów oświatowych pozwalają 
nam na realizację tych kluczowych 
inwestycji. Budowa dwóch hal 
sportowych przy Szkole Podsta-
wowej nr 1 i Szkle Podstawowej 
nr 2 to olbrzymi wydatek który 
jest możliwy dzięki pozyskanym 
środkom zewnętrznym. Z Rzą-

dowego Funduszu Inwestycji Lo-
kalnych uzyskaliśmy prawie 2 mln 
złotych, z Funduszu Inwestycji 
Strategicznych 5 mln złotych oraz 
z Ministerstwa Sportu i Turystyki  
8,7 mln złotych. Całkowity koszt 
powyższych inwestycji to 18 mln 
złotych, z czego ponad 15,5 mln 
złotych to środki o które zabie-

gałam i które udało się pozyskać. 
Kolejnym „zastrzykiem finanso-
wym” dla ząbkowskiej oświaty jest 
pozyskanie z Rządowego Fundu-
szu Inwestycji Strategicznych 18 
mln złotych na przedszkole przy 
ul. Batorego w Ząbkach. Łącznie 
ponad 33,5 mln złotych uzyskane-
go dofinansowania do budynków 
oświatowych to kwota, której 
nie powstydziłoby się średniej 
wielkości miasto wojewódzkie -  
mówi Małgorzata Zyśk, burmistrz 
Miasta Ząbki.

Przedszkole publiczne przy ul. 
Batorego 37a w Ząbkach powstaje 
ramach Rządowego Funduszu 
Polski Ład: Program Inwestycji 
Strategicznych. Przedmiotowy 
obiekt zlokalizowany będzie na 
działkach o numerze ewidencyj-
nym 2/9, 2/10, 2/15, 2/16, 2/18 w 
miejscowości Ząbki. - 

Przedmiotem zamówienia jest budowa nowoczesnego budynku 12-oddzia-
łowego przedszkola publicznego, przy ul. Batorego 37a w Ząbkach. Termin 
otwarcie ofert przypada 14 kwietnia 2023 roku. W nowej placówce będzie 
mogło się bawić i uczyć około 300 najmłodszych mieszkańców miasta.

Przetarg na budowę  
przedszkola publicznego  
w Mieście Ząbki ogłoszony

W przedszkolu publicznym przy ul. Batorego w Ząbkach 
w komfortowych warunkach będzie uczyć sie 300 przedszkolaków. 

– Co czwarta osoba w Ząbkach to dziecko lub 
młodzież ucząca się. Jest to ogromne wyzwa-

nie, żeby zapewnić naszym dzieciom  
i młodzieży jak najlepsze warunki do zabawy 
i nauki. (...) Nowe, funkcjonalne przedszkole 

wraz z całą infrastrukturą towarzyszącą  
i wyposażeniem będzie służyło najmłod-

szym mieszkańcom naszego miasta dając 
radość przebywania w pięknych i prze-

stronnych pomieszczeniach – mówi Mał-
gorzata Zyśk, burmistrz Miasta Ząbki
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- Dlaczego zdecydował Pan, 
by po raz kolejny ubiegać się 
o mandat Radnego os. Sło-
neczna?
Edward Rojecki - Gdy kandy-
dowałem w 2018 r., uważałem, że 
nasze osiedle potrzebuje zmiany 
i nowego spojrzenia. Mieszkańcy 
powierzyli mandat po raz kolejny 
śp. Tadeuszowi Groszkowi i ja 
tę decyzję uszanowałem. Jedno-
cześnie jednak wiedziałem, że 
skoro uzyskałem tylko 16 głosów 
mniej (335:319) to jest to pewien 
mandat zaufania na przyszłość 
ze strony sąsiadów bliższych i 
dalszych. Dlatego zdecydowałem 
się kandydować. Do rywalizacji o 
mandat staje kilku kandydatów, 
ale nie czuję presji. Niech wygra 
najlepszy.
- Absolutnie nie krytykując 
poprzednika, co chciałby Pan 
wnieść nowego jako Radny?
- Mnie zawsze brakowało bieżą-
cych informacji dla mieszkańców 
- o tym, co dzieje się w gminie. 
Ludzie z plotek dowiadywali się 
o wielu zmianach. Uważam tak-
że, że radny danego osiedla czy 
okręgu wiejskiego powinien na 
bieżąco przekazywać mieszkań-
com informacje nt. programów 
dotacyjnych, w których można 
indywidualnie ubiegać się o środ-
ki finansowe, czy to na wymianę 
pieca, czy montaż rozwiązań 
OZE (dofinansowanie do foto-
woltaiki itp.). To naturalne, że 
mieszkańcy są skupieni przede 
wszystkim na pracy i swoich 
rodzinach. To radny powinien 
na bieżąco przekazywać im naj-
ważniejsze informacje. Ma w 
ich imieniu wiedzieć, pamiętać, 
informować...
- Jakie inicjatywy chciałby Pan 
zrealizować w swoim okręgu 
wyborczym?
- Na dziś osiedle Słoneczna wy-
maga troski, jeśli chodzi o stan 
ulic, chodników (Słoneczna, 
Prosta, Cicha i wiele innych!) a 
także placów zabaw. Te obszary 
wymagają dość pilnie interwencji 
i stałej troski. Jednak największe 
problemy są u nas wspólne dla 
całego miasta i gminy, która jest 
skrajnie zadłużona. Widać też, że 
brak w gronie samorządowców 
prawdziwego dialogu. Chcę jako 
radny rozmawiać ze wszystkimi, 
niezależnie od opcji. W tych 
wyborach startuję niezależnie, 
bo tak jest organizacyjnie naj-
prościej, ale nie ukrywam, że w 
obecnej Radzie Miejskiej jest mi 
najbliżej do kol. Radnych: Wale-
mara Sitka, Mirosława Sobczaka 
i Roberta Pacuszki, bo współpra-
cowaliśmy ze sobą i nadal współ-
pracujemy. Wiem, że moge liczyć 
na ich wsparcie i doświadczenie. 
- A co ze współpracą z Burmi-
strzem, a także Powiatem, bo 
przecież osiedle opiera się o 
ul. Polną i Racławicką, które 
są drogami powiato-
wymi.
- Chcę rozmawiać 
z burmistrzem i 
wszystkimi rad-
nymi w gminie. 
Jeśli tylko będą 
dobre propozy-
cje i rozwiąza-
nia, nigdy nie 

będę uchylał się przed współpra-
cą. Zdarzało mi się już podejmo-
wac interwencje u poprzedniego 
Wicestarosty a obecnego radnego 
powiatu Roberta Szydlika, mam 
też często kontakt z Wicestarostą 
Piotrem Borczyńskim czy Starot-
stą Adamem Lubiakiem. Są to 
ludzie, z którymi można wspól-
nie coś stworzyć. Nie odmawiają 
kontaktu, są otwarci... Ja w ogóle 
jestem optymistą. Uważam, że 
determinacja i pozytywne podej-
ście wiele ułatwiają. 
- Co Pana najbardziej boli w 
gm. Tłuszcz?
- To, że przez tyle lat nie powstały 
u nas ścieżki rowerowe, że brak 
opisanych ścieżek przyrodni-
czych i edukacyjnych. Mamy 
piękne wiejskie tereny, które 
kuszą, by je odwiedzić, nieko-
niecznie samochodem... Boli 
mnie skrajne zadłużenie gminy. 
Mieszkańcy pytają: "zadłużenie? 

to na co się tak gmina zadłużyła, 
gdy tu nadal niczego nie ma". 
Boli mnie, że tak dużo decyzji 
podejmowanych jest "na zaple-
czu", w sposób niejasny, tak jak 
było ostatnio z dotacją żłobkową. 
- Wspomniał Pan o ścieżce 
rowerowej. Któredy mogłaby 
przebiegać?
- Ze względów bezpieczeństwa 
w gminie powinny być ścieżki 
wzdłuż dróg wojewódzkich i po-
wiatowych, by mieszkańcy wiosek 
mogli bezpiecznie dotrzeć do 
miasteczka. Te same ścieżki w 
weekend pozwoliłyby na ruch 
w drugą stronę. To przecież 
oczywiste!
- Ci, którzy Pana znają, wiedzą, 
że ma Pan zamiłowanie przy-
rodnicze. Rolnik, który czuje 
naturę nie tylko na polu, które 
daje plony...
- Szacunek do przyrody wydaje mi 
się normalną postawą. Prowadzę 

gospodaratwo rolne po rodziach 
i dziadkach. Zamiłowanie do 
ziemi oznacza u nas szacunek 
dla całej natury. Korzystajmy 
tyle, ile potrzebujemy, ale nie 
niszczmy, starajmy się ocalić ile 
się da... Kilka lat temu wspólnie 
z Michałem Książkiem na trasie 
do Miąsego wieszaliśmy budki 
dla ptaków, porządkowaliśmy 
teren, usuwaliśmy śmieci. Była 

to część realizacji projektu ścieżki  
edukacyjnej... 

- To ciekawy pomysł bo położe-
nie osiedla stwarza potencjał. 
Dookoła nie brakuje przyrody!
- Takich pomysłów jest więcej. A 
jeśli chodzi o rekreację, to młodzi 
mieszkańcy osiedla coraz  czę-
ściej mówią o skate parku, miej-
scu gdzie mo gliby bezpiecznie 
jeździć na deskach, rolkach itd. 
I nie zapominajmy o stadionie. 
Mam nasto letnie dzieci i wiem, 
że jest w tym zakresie sporo 
zaniedbań. Miasto nie może 
urządzać kolejnych imprez ple-
nerowych na murawie a później 
zo stawiać piłkarzy z klepiskiem 
do grania. Potem są przepychan-
ki, kto sfinanuje i przeprowadzi 
naprawę murawy. Bywało, że 
rodzice młodych piłkarzy robili 
to sami. To piękna inicjatywa, ale 
czy taki wysiłek nie powinien być 
wsparty odgórnie?
- Czego jeszcze potrzebują 
mieszkańcy os. Słoneczna?

- Mam nadzieję usłyszeć to od 
nich samych. 23 kwietnia wybory 
uzupełniające. Mam nadzieję, że 
do tego czasu odbędę szereg roz-
mów i usłyszę to od nich samych. 
Może usłyszę coś nowego, a może 
dokonam korekty ważności spraw? 
Obecna kadencja kończy się za 
rok, więc cudów nie będę obie-
cywał, ale deklaruję dobrą pracę, 
zaangażowanie i otwartość na pro-
blemy, które zgłaszają mieszkańcy.
- Rozmawiał Zbigniew Grabiński

W Tłuszczu jest do obsadzenia mandat Radnego Miejskiego. Wakat pojawił się 
w związku z odejściem wieloletniego samorządowca śp. Tadeusza Groszka. 
Gdy w 2018 r. obejmował po raz kolejny mandat radnego, uzyskał 335 głosów. 
Niewiele mniejsze poparcie i 319 głosów uzyskał wówczas Edward Rojecki. Kim 
jest kandydat, który teraz ma chyba największe szanse na wyborczy sukces?

Edward Rojecki od urodzenia mieszka przy ul. Wierzbowej w Tłuszczu. Prowadzi 
własną działalność gospodarczą. Pamięta, jak na dawnych polach i łąkach po-
wstawało osiedle Słoneczna. Tu założył rodzinę i wspólnie z żoną Anną wycho-
wują trójkę dorastających dzieci: Emila, Magdalenę i Damiana. Edward Rojecki 
zna każdy dom i większość mieszkańców os. Słoneczna. Sąsiedzi znają go jako 
człowieka zaradnego i uczynnego, który nigdy nikomu nie odmawia pomocy. Od 
lat angażuje się w różne inicjatywy społeczne i charytatywne. 

Edward Rojecki 
nowym Radnym 
os. Słoneczna?

- To, że przez tyle lat nie powstały u nas ścieżki rowerowe, 
że brak opisanych ścieżek przyrodniczych i edukacyjnych. 

Mamy piękne wiejskie tereny, które kuszą, by je 
odwiedzić, niekoniecznie samochodem... 

Boli mnie skrajne zadłużenie gminy. 
Mieszkańcy pytają: "zadłużenie? to na 
co się tak gmina zadłużyła, gdy tu na-
dal niczego nie ma". Boli mnie, że tak 
dużo decyzji podejmowanych jest "na 
zapleczu", w sposób niejasny, tak jak 

było ostatnio z dotacją żłobkową - mówi  
kandydat na radnego Edward Rojecki 

Wybory uzupełniające w Tłuszczu
www.wilenskapark.pl

OGŁOSZENIA DROBNE
Budownictwo 

Usługi

Nauka

Pomoc w pisaniu  
prac dyplomowych  
i zaliczeniowych  
tel. 506-141-563

Nieruchomości
• Mężczyzna przyjmie daro-
wiznę mieszkania, domu tel. 
724-538-966

Usługi - Różne

• Sprzątanie działek, mieszkań, 
wywóz mebli, złom, drewno, 
okna, budowlane tel. 504-910-026

Usługi - Różne
• Pośrednictwo, zamiana, sprze-
daż, ocena techniczna aut, wy-
szukam ofertę, kojarzę pary, 
kontrahentów, pomogę znaleźć 
pracowników, pracę, doradca tel. 
573-880-652

Numer KRS 0000197334
Cel szczegółowy 1,5%  

Klub Siatkówki Huragan Wołomin
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– OSP Klembów to jednostka z 
długą, ponad stuletnią tradycją, 
czy ma to wpływ na jej współcze-
sne działanie? Czy zdarzają się 
strażacy z rodzin, w których to za-
jęcie przechodzi z ojca na syna?
– W obecnych czasach ta tradycja 
trochę niestety upadła. Jednak zda-
rzają się osoby, których ojcowie, 
dziadkowie byli strażakami i w ten 
sposób to zajęcie przechodzi na ko-
lejne pokolenia, ale mimo to znaczna 
część młodych ludzi, która do nas 
przychodzi, nie miała wcześniej 
styczności ze strażą w rodzinie i są to 
dla nich zupełnie nowe aktywności i 
niecodzienna pasja. 
– A jak wygląda zainteresowanie 
strażą wśród ludzi młodych? Czy 
może w ostatnich latach coś się 
zmieniło w tej kwestii?
– Bywa różnie. Trzeba przede wszyst-
kim strażą zainteresować tę mło-
dzież. Albo ktoś od początku chce 
tu być i się tym interesuje, albo ktoś 
przyjdzie, zobaczy i jednak stwierdzi 
że mu to nie odpowiada. Czasami jest 
trudno zachęcić nowe osoby, głównie 
dlatego że faktycznie pracy jest dość 
dużo. Trzeba przejść różne kursy, 
szkolenia i badania, a bardzo ważna 
jest też dyspozycyjność. Czasami za-
interesowanym trudno jest pogodzić 
działania w ochotniczej jednostce z 
pracą zawodową. Fajnie jest prze-
jechać się wozem strażackim, ale 
czasami, gdy trzeba ubrać mundur 
i pójść gasić las przez 5-6 godzin, to 
jest to jednak ciężka praca.
– W takim razie jak wygląda kwe-
stia dyspozycyjności? Czy istnieją 
jakieś określone wymagania, jak 
często strażak-ochotnik, powi-
nien być niedaleko od remizy?
– Nie kładziemy nacisku, żeby każdy 
był dostępny przez cały czas. Nawet 
gdyby tak było, to i tak nie mamy 
możliwości, żeby do jednej akcji 
wyjechało 30 strażaków. Mamy swoją 
grupę, wymieniamy się informacjami 
kto, kiedy jest dostępny. Najważniej-
sze jest, żeby cały czas dostępny był 
któryś z kierowców. Wymieniamy się, 
kontaktujemy i ustalamy kto i kiedy 
ma wolne i jest dostępny. 
– Do jakiego rodzaju zdarzeń wy-
jeżdżają klembowscy strażacy?
– Można powiedzieć, że kiedyś stra-
żacy byli tylko od pożarów, a teraz są 
od wszystkiego. Wyruszamy do wy-
padków komunikacyjnych, powodzi, 
podtopień, klęsk żywiołowych, czy 
też żeby podciąć zagrażające drzewa. 
A samych pożarów występują różne 
rodzaje. Dość często zdarzają się 
pożary łąk, czasami jesteśmy wzy-
wani do ludzi palących śmieciami, 
a ostatnio zdarzył się nawet pożar 
przydomowej wędzarni. Krótko 
mówiąc, akcje są dość zróżnicowane. 
Niestety do wspomnianych pożarów 
łąk dochodzi dość regularnie i wiele 

wskazuje, że są to celowe podpalenia. 
Od lat mówi się o tym, że takie wypa-
lanie traw nie jest wcale pożyteczne, 
tylko niebezpieczne, ale i tak musimy 
ciągle się z tym problemem zmagać.
– Jesteśmy jeszcze w okresie 
grzewczym. Czy faktycznie zda-
rzenia takie, jak pożary sadzy w 
kominach, są teraz częstsze?
– Tylko w okresie przed Świętami 
Bożego Narodzenia do samych 
pożarów sadzy wyjeżdżaliśmy cztery 
razy. Wynika to trochę z nieodpo-
wiedzialności ludzi - raz na rok 
przydałoby się zatrudnić fachowca 
i oczyścić komin, ponieważ później 
może stać się tragedia. Gdy komin 
jest zapchany, sądze nagrzewają się 
do bardzo wysokiej temperatury, do 
takiego stopnia, że może dojść do 

rozszczelnienia albo rozsadzenia 
komina. Takie sytuacje są szczegól-
nie niebezpieczne w nocy, bo jeżeli 
wydzieli się czad, to ktoś możne po 
prostu umrzeć.
– Z jednej strony mieszkańcy 
mogą obserwować strażaków 
OSP w trakcie interwencji, a z 
drugiej strony pojawiacie się rów-
nież na różnego rodzaje gminnych 
wydarzeniach kulturalnych. Jak 
znaczny jest to element waszej 
działalności?
– Ostatnio już trochę mniej uczest-
niczymy w tego typu wydarzeniach, 
ale jeszcze kilka lat temu jeździliśmy 
do szkół i robiliśmy różnego rodzaju 
szkolenia. Zdarza nam się zabez-

pieczać różnego rodzaju pikniki  
i zawsze jesteśmy obecni na gmin-
nych dożynkach. Ustawiamy się 
wraz z naszym wozem, do któ-
rego mogą oczywiście podejść 
zainteresowane osoby, również 
dzieci. Czasami zdarzają się takie 
osoby, które wstępują w nasze 
szeregi, pamiętając jak za dziec-
ka mieli taki kontakt ze strażą  
i nabyli do niej pasję.
– Czy w Klembowskiej straży 
działają również kobiety? Czy 
jest to w zupełności męskie to-
warzystwo?
– W naszej jednostce działają też 
druhny. Nie ma żadnego podziału na 
mężczyzn i kobiety, zarówno w OSP, 
jak i PSP. Dwa lata temu mieliśmy 
nawet trzy druhny z uprawnienia-

mi wyjazdowymi, ale niestety od 
tamtego czasu przeprowadziły się  
i z oczywistych względów nie mogły 
kontynuować działalności w naszej 
jednostce.
– Jak można zostać strażakiem?
– Osoba, które jest zainteresowana 
zgłasza się do nas, składa przysięgę 
I zapisujemy ją w nasze szeregi. 
Później taka osoba zostaje wysłana 
na szkolenie organizowane przez 
państwową straż pożarną. Najpierw 
trzeba jednak przejść odpowiednie 
badania lekarskie - WF nie jest wy-
magany. Sam program szkoleń skła-
da się z około 130 godzin nauczania 
z różnych dziedzin: od zwykłego 
szkolenia podstawowego, przez 

szkolenie techniczne po szkolenie 
wodne. Wszystko składa się zarówno 
z teorii, jak i praktyki, a na koniec 
jest odpowiedni test, który bada 
znajomość teorii i praktyki wśród 
kandydatów. Po zaliczeniu tego testu 
dana osoba automatycznie staje się 
strażakiem i dopiero wtedy może 
brać udział w działaniach.
– Kto w takim razie zostaje kie-
rowcą?
– To już jest oddzielna sprawa, bo 
samochód jest duży, ciężarowy, więc 
trzeba mieć uprawnienia kategorii 
C. Oczywiście trzeba mieć też tak 
zwaną “wkładkę” do poruszania się 
samochodem uprzywilejowanym. 
Szkolenie kierowców i konserwa-
torów też jest   organizowane w 
Państwowej Straży Pożarnej i w jego 

finansowaniu pomaga nam Gmina. 
Prawo jazdy robimy na własną rękę 
czyli sami musimy za kurs zapłacić 
i go zrobić, ale koszty wkładki po-
krywa gmina.
– Jak wyglądają pierwsze dzia-
łania po otrzymaniu zgłoszenia 
– wszyscy okoliczni mieszkańcy 
wiedzą, że prawie natychmiast 
włącza się syrena na remizie, ale 
co dzieje się później?
– Kiedyś było tak, że powiado-
mienie o zdarzeniu otrzymywała 
jedna osoba, która następnie 
przyjeżdżała do straży i urucha-
miała syrenę. Teraz posiadamy 
już nową technologię - system se-
lektywnego powiadamiania. Jeżeli 
nasza straż jest powiadamiania 
to wtedy do wszystkich osób w 
systemie przychodzi połączenie i 
wiemy, że jest alarm. Jeżeli dana 
osoba jest akurat dostępna, to 
wtedy jak najszybciej przyjeżdża 
na jednostkę. Otwieramy garaż, 
ubieramy się i zgłaszamy na radio 
z pytaniem gdzie mamy się udać 
i którym samochodem.
– A czy zdążają się takie sytuacje 
że strażak dociera na jednostkę, 
ale zespół już odjechał? Co wte-
dy? Może na własną rękę udać 
się na miejsce zdarzenia?
– To zależy od tego jak pilny jest 
rodzaj zdarzenia. 

Rozmawiał Franciszek Wójcicki

Często są pierwsi na miejscu zdarzenia, chociaż działalność w straży łączą z 
pracą i innymi obowiązkami. O tym jak wygląda praca strażaka-ochotnika roz-
mawiamy z Łukaszem Jastrzębskim,  naczelnikiem OSP w Klembowie.

Zawsze gotowi 
do pomocy
– Fajnie jest przejechać się 
wozem strażackim, ale cza-
sami, gdy trzeba ubrać mun-
dur i pójść gasić las przez 
5-6 godzin, to wówczas 
okazuje się jak bardzo jest 
to jednak ciężka praca – po-
wiedział Łukasz Jastrzębski, 
naczelnik OSP w Klembowie 
w czasie rozmowy z Francisz-
kiem Wójcickim

Trwa budowa hali sportowej 
przy SP 1 w Ząbkach

Umowę na budowę hali sportowej przy SP1 w Ząbkach Małgorzata Zyśk, burmistrz Miasta Ząbki 
podpisała 1 września 2022 roku. Wykonawca – firma ADEX SYSTEM ma maksymalnie 18 miesięcy 
na realizację inwestycji od dnia podpisania umowy. 

Obiekt, który powstaje przy Szko-
le Podstawowej nr 1 zajął miejsce 
obecnej, mocno wyeksploatowanej 
sali gimnastycznej. Hala sportowa 
będzie miała w wewnętrznym ob-
rysie  wymiary  19,1 x 36,6 metra i 
wysokość 8 metrów od płyty boiska 
do konstrukcji dachu. Umożliwi to 
prowadzenie meczów piłki siatkowej, 
koszykówki, tenisa itp. z zachowa-
niem regulacji umożliwiających 
przeprowadzenie rozgrywek  spor-
towych rangi mistrzowskiej lub 
ogólnopolskiej. Hala będzie posiadała  
zaplecze magazynowo - szatniowe 
o powierzchni zabudowy ok. 100,0 
m2. Żeby zmniejszyć zużycie energii 
elektrycznej, a tym samym obniżyć 
koszty eksploatacji obiektu, na dachu 
zostaną zainstalowane panele foto-
woltaiczne. Elewacja zostanie wyko-
nana z materiału nawiązującego fak-
turą i kolorystyką do budynku szkoły. 
Nowa hala sportowa z dwóch stron 
będzie przylegać do budynku istnie-
jącej szkoły. Całkowita powierzchnia 
użytkowa nowego obiektu to ponad 
905 m2. Zakres robót budowlanych 
obejmuje także zagospodarowanie 
terenu, w tym  istniejącej zieleni, 
wykonanie chodników oraz obiektów 
małej architektury, a także dostawę i 
montaż wyposażenia.

- Obecnie budowana hala spor-
towa przy ząbkowskiej „Jedynce” 

to pełnowymiarowy obiekt, dzięki 
czemu możliwe było uzyskanie do-
finansowania z Ministerstwa Sportu 
i Turystyki w ramach porozumienia 
podpisanego z Polskim Związkiem 
Szermierki. Warto w tym miejscu 
zaznaczyć, że w naszym mieście od 
lat działa Uczniowski Klub Sportowy 
Szabla Ząbki odnoszący znaczące 
sukcesu na arenie ogólnopolskiej  
i międzynarodowej. - mówi burmistrz  
Miasta Ząbki Małgorzata Zyśk. 

Warto przypomnieć, że na budo-
wę hali sportowej przy Szkole Podsta-

wowej nr  1 Miasto Ząbki otrzymało 
5 milionów złotych dofinansowania 
z Rządowego Programu Inwestycji 
Strategicznych oraz 3,7 miliona 
złotych z Ministerstwa Sportu i 
Turystyki, co łącznie stanowi 100% 
kosztów inwestycji. Przetarg ogło-
szono w drugim kwartale 2022 roku.

Równolegle trwa układanie po-
krycia dachowego na nowej, wielo-
funkcyjnej hali sportowej przy Szkole 
Podstawowej nr 2, która  będzie mieć 
powierzchnię 1040 m2, wymiary 
45m x 27m i  wysokość około  9 m. 

Dzięki temu będzie mogło z niej 
jednocześnie korzystać 400 osób w 
obrębie hali oraz 80 osób w pozosta-
łej części budynku.  Koniec realizacji 
inwestycji wrzesień 2023 roku. 

Rozwój infrastruktury oświatowej 
i sportowo – rekreacyjnej, tere-
nów zielonych oraz modernizacja 
i  budowa dróg stanowią jeden z 
najważniejszych elementów polityki 
inwestycyjnej Miasta Ząbki  w obec-
nej kadencji.  Na większość realizo-
wanych inwestycji udało się pozyskać 
dofinansowanie zewnętrzne ze 
środków rządowych i programów 
Unii Europejskiej.

- Jednym z moich głównych 
celów jest stworzenie jak najlep-
szej bazy oświatowej i zaplecza 
sportowego dla dzieci i młodzieży z 
Ząbek. Wszystkie nasze szkoły, dzięki 
wybudowaniu dwóch kolejnych hal 
sportowych, będą miały możliwość 
zapewnienia swoim podopiecznym 
bardzo dobrych warunków do upra-
wiania sportu. Jednocześnie przez 
cały czas powiększamy bazę przed-
szkolną m.in. poprzez zwiększenie 
liczby w Publicznym Przedszkolu 
nr 3 „SKRZAT” i budowę przed-
szkola przy ul. Dzikiej. Ogłosiliśmy 
też przetarg na budowę nowego 
12-oddziałowego przedszkola przy 
ul. Batorego.   -  mówi burmistrz 
Małgorzata Zyśk. 

Hala sportowa przy ząbkowskiej "Jedynce" rośnie w oczach

W ubiegłym roku infor-
mowaliśmy o otrzymaniu 
dotacji z Programu Inwe-
stycji Strategicznych Polski 
Ład. Możemy ją wykorzystać 
na wymianę źródeł ogrzewa-
nia w 170 lokalach komu-
nalnych. Przygotowaliśmy 
program funkcjonalno-użyt-
kowy dla tej inwestycji, a w 
tym tygodniu Zakład Usług 
Komunalnych ogłosił postę-
powanie przetargowe. Na 
oferty wykonawców czekamy 
do 31 marca tego roku. O wy-
borze zdecydują: cena oraz 
okres udzielonej gwarancji 
– informuje marecki ratusz

- Jeśli uda się wyłonić 
wykonawcę, prace zwią-

zane z wymianą sposobu 
ogrzewania będziemy pro-
wadzić do 2025 r. Jestem 
pewien, że ich finalnym 
efektem będą: poprawa ja-
kości życia mieszkańców 
domów komunalnych oraz 
poprawa jakości powietrza 
w naszym mieście, szcze-
gólnie w sezonie jesien-
no-zimowym – podkreśla 

burmistrz Jacek Orych. 
W tych lokalizacjach chcemy 
wymienić źródła ogrzewa-
nia: Wspólna 14, Wspólna 
16, Wspólna 18, Wspólna 
20, Wspólna 22, Wspólna 
24, Wspólna 25, Wspólna 
26, Wspólna 28, Wspólna 
30; Grunwaldzka 1, Grun-
waldzka 3, Grunwaldzka 
5, Grunwaldzka 7, Grun-
waldzka 9, Grunwaldzka 
11, Grunwaldzka 13 oraz Al. 
Marsz. J. Piłsudskiego 123; 
Al. Marsz. J. Piłsudskiego 
77, 86,140,141, 148, 196, 

238, Parkowej 2, Leopolda 
Lisa Kuli 71, Słowackiego 1 
i Słowackiego 3

To pierwszy etap na-
szych działań. W przyszłości 
zamierzamy kontynuować 
wymianę źródeł ogrzewania 
w pozostałych budynkach 
komunalnych - dodaje Jacek 
Orych.  

Źródło: UM Marki

UM Marki głosił przetarg na wymianę źródeł 
ciepła w 170 lokalach komunalnych. Dzięki 
realizacji inwestycji poprawi się jakość po-
wietrza w mieście. 

Wymiana  
źródeł ciepła  
w 170 lokalach  
komunalnych

ekologiczne M
arki

- Jeśli uda się wyłonić wykonawcę, 
prace związane z wymianą sposobu 
ogrzewania będziemy prowadzić 
do 2025 r. Jestem pewien, że ich 
finalnym efektem będą: poprawa 
jakości życia mieszkańców domów 
komunalnych oraz poprawa jako-
ści powietrza w naszym mie-
ście, szczególnie w sezo-
nie jesienno-zimowym  
– mówi Jacek Orych.
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ogłoszenia

OBWIESZCZENIE
STAROSTY WOŁOMIŃSKIEGO

Zgodnie z art. 11f ust. 3 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach 
przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (Dz. U. z 2023 r. poz. 162)  

Starosta Wołomiński
zawiadamia

o wydaniu w dniu 23 marca 2023 roku dla Burmistrza Miasta i Gminy Jadów, 
reprezentowanego przez pełnomocnika Pana   Piotra Gołosia, decyzji Nr 6pz/2023 znak: 
WAB.6740.14.62.2022, o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej pod nazwą: „Budowa 
drogi gminnej ulicy Zielonej na odcinku od wysokości działki nr ewid. 570 do drogi 
powiatowej nr 4340W ulicy Turystycznej w miejscowości Kukawki, gmina Jadów”.

Działki usytuowania obiektu:
•	 w projektowanym pasie drogowym, do przejęcia pod inwestycję w części (w nawiasach 

– numery działek po podziale, tłustym drukiem – numery działek w projektowanym 
pasie drogowym przeznaczone do przejęcia pod inwestycję na rzecz Gminy Jadów):
−	 ew. nr: 357 (357/1, 357/2), 358 (358/1, 358/2), 359 (359/1, 359/2), 360 (360/1, 

360/2), 361 (361/1, 361/2), 362 (362/1, 362/2), 364 (364/1, 364/2), 367 (367/1, 
367/2), 370 (370/1, 370/2), 371 (371/1, 371/2), 269 (269/1, 269/2), 339 (339/1, 
339/2), 570 (570/1, 570/2), 572 (572/1, 572/2), 574 (574/1, 574/2), 576 (576/1, 
576/2), 577 (577/1, 577/2), 578 (578/1, 578/2), 579 (579/1, 579/2), 580 (580/1, 
580/2), 581 (581/1, 581/2), 582 (582/1, 582/2), 583 (583/1, 583/2), 584 (584/1, 
542/2), 585/2 (585/3, 585/4), 585/1 (585/5, 585/6), 586 (586/1, 586/2), 587 (587/1, 
587/2), 588 (588/3, 588/4), 589/1 (589/3, 589/4), 591 (591/1, 591/2), 592 (592/1, 
592/2), 593 (593/1, 593/2), 594 (594/1, 594/2), 595 (595/1, 595/2), 596 (596/1, 
596/2), 599/12 (599/20, 599/21), 599/3 (599/22, 599/23), 599/15 (599/24, 599/25), 
599/16 (599/26, 599/27), 601 (601/1, 601/2) w obrębie 0007 - Kukawki, jednostka 
ew. 143406_5 – Jadów – obszar wiejski,

•	 w projektowanym pasie drogowym, będące własnością Gminy Jadów, niepodlegające 
przejęciu (w nawiasach - numery działek po podziale, tłustym drukiem – numery działek 
w projektowanym pasie drogowym):
−	 ew. nr: 602, 603, 363, 599/5 (599/18, 599/19) w obrębie 0007 - Kukawki, jednostka 

ew. 143406_5 – Jadów– obszar wiejski.

Działki przeznaczone pod budowę lub przebudowę: zjazdów oraz urządzeń wodnych i 
urządzeń melioracji wodnych szczegółowych, niewchodzące w skład projektowanego pasa 
drogowego (w nawiasach – numery działek po podziale, tłustym drukiem – numery działek 
przeznaczone pod budowę lub przebudowę: zjazdów oraz urządzeń wodnych i urządzeń 
melioracji wodnych szczegółowych):

−	 ew. nr: 342/2, 343, 345, 349, 353/2, 356, 365, 366, 590, 340, 341/1, 351, 357 (357/1, 
357/2), 359 (359/1, 359/2), 360 (360/1, 360/2), 367 (367/1, 367/2),  599/12 (599/20, 
599/21), 599/5 (599/18, 599/19), 596 (596/1, 596/2), 269 (269/1, 269/2), 595 (595/1, 
595/2),  594 (594/1, 594/2), 593 (593/1, 593/2), 592 (592/1, 592/2), 599/16 (599/26, 
599/27), 587 (587/1, 587/2),  588 (588/3, 588/4), 584 (584/1, 584/2), 585/2 (585/3, 
585/4), 582 (582/1, 582/2), 581 (581/1, 581/2),  572 (572/1, 572/2), 601 (601/1, 
601/2) w obrębie 0007 - Kukawki, jednostka ew. 143406_5 – Jadów– obszar wiejski.

Od decyzji przysługuje odwołanie do Wojewody Mazowieckiego za pośrednictwem organu 
wydającego decyzję - Starosty Wołomińskiego, 05-200 Wołomin, ul. Prądzyńskiego 3, 
w terminie 14 dni od dnia uznania obwieszczenia za doręczone w trybie art. 49  ustawy z dnia 
14 czerwca 1960 r. - Kodeks postępowania administracyjnego (Dz. U. z 2022 r. poz. 2000, 
ze zm.).
Z treścią decyzji można zapoznać się w Starostwie Powiatowym w Wołominie 
ul.  Prądzyńskiego 3 Wydział Budownictwa (po uprzednim kontakcie telefonicznym – 
tel. 22 346-11-07 w godzinach przyjęć interesantów).


